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Po zerwaniu konferencji londyńskiej. 


Powrót Fraotuzów do Paryża. 


PARYŻ, 16. (PAT) Havas. Poin- 
Eara Oraz- pozostali delegaci francuscy 
MA konferencję londyńską przybyli tu 
czoraj witani przez licznie zgromadzo- 
lą publiczność. 
è PARYZ, 16. (PAT) Havas. Jak sią 
'p, p aduje Agencja; Havasa, marszałek 
hoe i gen. de Goutte będą prawdopo- 
obnie obecni na środowem posicdzeniu 
tady ministrów w Rainboillet. 


Stanowisko Ameryki. 


WASZYNGTON, 16. Ambasndor an- 
Giciski w Waszyngtonie sir Erick Geddes 
Odbył wczoraj dłuższą konferencją z se- 
-Telarzem Hughesem. Rozmowa ta do- 
tyczyłą zagadnień związanych z sytuacją 
Wytworzoną po rozbiciu się konferencji 
ondyńskiej. Hughes oświadczył, że u- 
regulowanie sprawy długów międzyso- 
Juszniczych w Ameryce łącznie ze spra- 

1 odszkodowań nie stanie aktualne 
przed 
ten nastąpi około połowy października i 
Wienczas sprawę wyżej poruszoną będzie 
Można rozpatrzeć. 24 tego wyrażenia się 
ś€kretarza Hughesa wnioskują, że cho- 
5 Sytuacja w Europie jest wielce kry- 
Yczną, to jednak Stany Zjednoczone po- 
tostaną narazie bierne. 


O nowa kosfergację. 

E- BERLIN, 16. (AW). Londyński ko- 
r, ioddent „Matina* dowiaduje się, iż 
izad francuski nosi się z zamiarem zwo- 
tutia przedstawicieli wszystkich państw, 
ture podpisały traktat wersalski, do Pa- 
1y ta, celem omówienia kwestji repara- 
S)jnej, Oprócz tego krąży w Londynio 
Pogłoska, że Belgja postanowiła zrezy- 
Stówuć z ostatnich 3 rat miesięcznych, 
tőre jej przypadają na zasadzie pierw- 
Szenstwa, Przez to było niemożliwe wy- 
Priuienie żądsń Fraucji. 


Lunłanie pa.lemastu: zagielsśiego. 


dz, „PARYŻ, 16. (AW). Jak donoszą 
m. nniki londyńskie, rząd francuski ża- 
"tla zwołać parlament na krótką sesją. 
Co pisze pasa franaa? 
ze PARYŻ, 16. (A.W) W s;rawie 
SE uouterencji londyńskiej „L'OQeu- 
gd pisze m. in.: Byłoby zbrodnią, 
0. . yY przyszło do ewentualnego rozbi- 
Qe 73 mierzonych. Poincare i Lloyd 
do, 52 nie mają Żadnego prawa eccy- 


Ge.) 08 Swoja ręką o losie Ententy. 
s rzeczywiście doszło do rozbicia 


4 Mienia między - sprzymierzonymi, 
E ieu0by to chaos w Europie i 
ii 009 interesvin nietylko Francji 
uty, iecz także i Kuropy. 

1 Pan? . 

Wiażenie w Parin, 
m... RYŻ, 16. Rozbicie się konfe- 
Pi Wywurło bardzo złe wrażenie w 
NI R vackolwiek znano trudności, 
dna. „ p Aze Lloyd George'a, to jo- 
DO -. kozy Ch politycznych spodziewa- 
mio REC? zakończą się kompro- 
u Wr Momts6 o rozbiciu sią żjaz- 
Uozumienie Przyjęta z. odpowieduiem 


u powagi położenia. 


jego prwrotem z Brazylji. Powrót | 
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Kilka dzienników, jak np. „Viotoi- 
re", powstrzymuje Się narazie od okre- 
ślenia takiego zakończenia zjazdu, jako 
rozłamu między Anglją a Francją. 

Przymierze angłelsko - francuskie, 
pisze „Victoire, na szczęście jest dość 
silne, by przetrwać trudności, czynione 
przez Lloyd George'a. Różnica zdań, a 
nawet poróżnienie, nie może zatrzeć 
pamięci o wspólnocie broni i wspólnie 
przelanej krwi. Francja przekonała się 
o tem, że ma w Lloyd (iłeorge'u zażir- 
tego wroga. Z zimną krwią doprowa* 
dził on do rozbicia zjazdu i pociągnął 
za sobą w przepaść Połncarego, gdyż 
był już zgóry zdecydowany zachować 
zimoą kraw. Sprawa moratorjum była 
też z góry już przesądzona przez poro- 
zumienie między Anglją a Niemcami. 


Wrażenie w Berlinie 


BERLIN, i6. (PAT) WBK. Rynek 
walutowy stoi dzisiaj pod wrażeniem 
zerwania konferencji iondyńskiej, ujaw= 
nił się ogromny popgt na waluty obce. 


WIEDEN, 16. (PAT). „Neue Freie 
Presse“ donosi z Berlina, że wiadomość 
o zerwaniu konferencji londyńskiej wy- 
wołała bardzo wielkie zaniepokojenie w 
niemieckich kołach bankowych i handlo- 
wych. 


WIEDEN, 16. (PAT). „Neue Freie 
Presse* donosi z Berlina: Rząd niemiecki 
nie otrzymał dotychczas od mocarstw 
koalicyjnych odpowiedzi na swą prośbę 
o redukcji miesięcznych wypłat wyrów- 
naczych do wysokości pół miljona fun- 
tów szterlingów. Wobec tego Niemcy w 
dniu dzisiejszym wysłały do francuskiego 
i angielskiego urzędu wyrównawczego 
sumę pół miljona funt. szterlingów. 


G ratą siergniowa. 


LONDYN, 16. (PAT). Przed zer- 
waniem konferencji londyńskiej, osiąg- 
nięto porozumienie jedynie co do tego, że 
rata niemiecka z da. I5 b. 
m. w WYSOKOŚCI 3 miljonow 
funtów szt. ma bjó wypiz= 
cona bcezwzgiędnie w ciąju 
najbliższych para tygodni, 
poczem co do następnych wypłat powin- 
ny być osiągnięte nowe porozumienia 
pomiędzy Niemcami i oddzielnemi pań- 


stwami. Porozumienia te będą ewentu- 
alnie zatwierdzone przez komisję od- 
szkodowań. 


EILWESE, 16. (PAT.) Radjo. Rząd” 


Rzeszy w nocio do aljantów z dnia 15 


b. m. komuuikuje o dokonaniu wpiaty 
pół miljona funtów szterlingów, czyli 
10 miljonów marek w złocie, jako rata 


za sierpień. Jednocześnie rząd podkre- 
śla niemozność uiszczenia żądanych 2 
miljonów funtów szterlingów wskazująo 
na katastrofalny spadek marki niemiec- 
kiej i podnosi poważne zastrzeżenią 
przeciwko nowym obniżeniom. Od dn. 
14 lipca t. j od daty wniesienia me- 
morjału w sprawie wyrównanta spłat 
wyrównawczych, marka niemiecka spa- 
dia z 1j100 na 17209 wartości przedwe- 
nne}. 
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Pomor dla Asstrii: 


LEADFIELD, 16. (PAT).ĄW południe 
ostatniego dnia obrad konferencji lon- 
dyńskiej, poseł Austcji w Londynie wre- 
czył konferenbji notę w sprawie groźne- 
go położenia finansów w Austrji. W no- 
cie tej Anstrja prosi o dalszą pożyczkę. 
Rząd Austrji zaznacza, że w razie od- 
mowy nie byłby w stanie spłacać włożo= 
nych na niego żądań. Wszyscy delegaci 
zgodzili się na to, że żaden rząd nie jest 
w możności nakładać nowe ciężary po- 
datkowe na swój kraj, w imię ratowania 
Austrji, zanim położenie tego kraju nie 
będzie gruntownie zbadane. Równocze- 
śnie zgodzono się, że mocarstwa nie 
mogą obojętnie patrzeć na upadek Austrji. 
Wobec powyższego Poincaré zapropono- 
nował, aby Liga Narodów, która już 
zajmowała się badaniem warunków 
Austrji, zajęła się obecnie pogłębieniem 
tych badań. Projekt został przyjęty. 


WIEDEŃ, 16. (A.W.) Wiadomość 
o odesłaniu prośby Austrji w sprawie 
kredytu do Ligi Narodów wywołała tu 
przygnębiające wrażenie, W wiedeń- 
skich kołach politycznych panuje prze- 
konanie, że krok ten ze strony Ancglji 
wywołany był chęcią Zzaszaciowania 
Francji. Według informacji kół wie- 
deńskich, Anglja nie była zasadniczo 
przeciwną przyłączeniu się Austrji do 
Niemiec. Wobec nieprzejednanego sta- 
nowiska Francji w tej sprawie, Anglja 
chce na nią złożyć całą odpowiedzial- 
ność za obecna położanie Auetrji. 

Po powrccie delegacji z Londynu 
zamierza rząd austrjacki zwołać komisję 
parlamentarną dla spraw zagranicznych 
i poinformować ją o obecnej sytuacji. 
Koła rządowe nie tracą jeszcze nadziei, 
że kredyt uda się uzyskać, tem więcej, 
że ostatnie depesze o zakończeniu kon- 
ferencjj wspominają o dalszych roko. 
waniach z angielskimi kołami banko- 
wymi co do ich udziału w założeniu 
austrjackiego banku emisyjnego. 


Polityka polska 


Powrót Matz. Poństwa. 


WILNO, 16. (PAT). Wczoraj o g. 
22.20 Naczelnik państwa wraz z małżon- 
ką i sztabem opuścił Wilno. 


wiciele rządu, wojskowości, uniwersyte- 
tu, instytucyj i organizacyj społecznych, 
duchowieństwo, młodzież uniwersytecka 
oraz licznie zgromadzona publiczność. 
Na peronie ustawiły się szwadron 


nja piechoty.  Odjeżdżającego 
dźwiękach hymnu narodowego Naczelni- 
ka Państwa. żegnali zebrani okrzykami 
entnzjastycznemi „Niech żyjel*. 


twołanie Komisji Ronsiytacyjnej | Spraw 
Lagraoicznych 


WARSZAWA, 15. W wyniku kone- 
ferencji, jaką prezydant ministrów No- 
wak odbył z marszałkiem Trąmpczyń- 
skim—jutro, tj. w czwartek, dn. 17 bm, 
o godz. 10-ej przed pałudniem odbędzie 
się posiedzenie połączonych komisyj 
kopstytucyjnej i spraw zagranicznych. 
Na posiedzeniu tem rząd przedłoży 
wnioski w sprawie ustawy dla Galioji 
Wschodniej. 


Administracjź otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. 


Redakter przyjmujs we wterki i piątki 
al 6 — 7 wieczorem. 


oait — W YO TT MPH IE M O_O 
Sekretarjat Redakcji otwarty dla pw- 
bliczności ed _0—8 wiedz. eodzienni$, 
Rękepisów zisnadających się da druku Redakcja 
inn nie Zwrat === ac | 


Attykuty bez oznecrsmią honorarjum uw2tent 
ng za bezpłztze. 
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A. Zatorski, w Pabjanicach, Zamkowa Nr. 15. 
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Na dwor- | 
eu żegnali Naczelnika Państwa przedsta- | 


ho- | 
norowy ułanów grodzieńskich i kompa- | 
przy | 


Pismo poświęcone sprawie robotników i inteligencji praeującej 


Cena prenumeraty: 
Bissieczaia Wk. 850 


na prowiacji „ 1000 
Zagranicą 


CENA OGŁOSZEŃ : 

Przad tekatem mk. 150. — 
w tekłcie mk. 200.—rekla- 
my mk. 100.—, nekrologł 
mk. 80—, komunikaty 
mk. 90, zwyczajne mk, 50 
za wiersz nerfaparciowy 

jednołamewy. i 


Ogłoszenis drobna 15 mk. | 
za wyraz, dla poszukują: 
cych pracy oras zagubio- 
ne dokumenty mk. 10. $ 
Ogłoszenia zamiejscowe o 
50 proc. drożej. — Zagra- | 
miczne 100 proc. drożoj, 
Ogłoszenia nadsyłane po 
g. 6 wiecz. 50 proc. drożej, 
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Dr. A. Sołowiejczyk 
POWRÓCIŁ 
Andrzeja 4. i 


Samorząd dla Małopolski Wsthodniej. 


WARSZAWA, 16 (A. W.) Dziś ra- 
no prezydent ministrów konferował z 
ministrami Narutowiczem, Kamieńskim 
i z prof. Aszkenazym w sprawie pro- 
jektowanego samorządu Małopolski Wsh. 
opracowanego przez komisją rzeczo- 
znawców. lrojekż ten ma być omawia- 
ny na dzisiejszem posiedzeniu rady mi- 
nistrów, poczem będzie przedstawiony 
sejmowi na połączonem posiedzeniu ko- 
misji konstytucyjnoj i spraw zagranłoz- 
nych. W związku z tą sprawą mini= 
ster Nowak i Narutowicz konferowali 
dziś o godz. 13-ej a Naczelnikiem Pań- 
stwa. 


Tarmia wyborów ma byi przesnalęty 
o 2--3 tygodnie. 


WARSZAWA, 16 (A. W.) Na naf- 
bliższəm posiedzeniu komisji konstytu- 
oyjnej i spraw zagranioznych rząd ma 


„przedstawić motywy projektu odrocze= 


nia wyborów na 2—38 tygodnie. Promjer 
Nowak rozpocznie dziś konferencję w 
tej sprawie z przedstawicislami klubów. 
„Rzeczpospolita* pisze, że stronniotwa 
prawicowe wypowiedzą się przeciw od- 
reczeniu wyborów. 


Mowa zdobycz na pola awjatyki. 


WARSZAWA. 16 (A. W.) Według 
informacyj ze sfer lotniczych próba sa- 
molotu wynalazku inżyniera Malinow- 
skiego, dokonana w obecności władz 
wejskowych, wykazała zalety nowego 
wynalazku. Inż. Malinowski zastosował 
skrzydła odmiennej wypukłości, 00 u- 
łatwia manewrowanie aparatem, zmianą 
szybkości, startowaniem i lądowaniem. 
Wynalazek podnosi również bezpieczeń- 
stwo apsratów. Próby dokonał ppor. 
Kossowski. Urzędowe stwierdzenie Za- 
let samolotu przez komisją specjalną 
ma nastąpić w najbliższym czasie. 


a a] 


Czechosłowacja a Walykar 


PRAGA, 16. (PAT). Wedle donie- 
sień dzienników czeskich, powstał kon- 
flikt między rządem czechosłowackim a 
papieżem. Przyczyną konfliktu jest fakt 
zamianowania przez papieża bez rządu 
Czechosłowacji wikarjusza apostolskiego 
Tarzawy, dr. Jantauscha. Papież nie u- 
znaje sprzeciwu rządu Czechosłowacji w 
sprawie tego mianowania, 4 tem umoty- 
wowaniem, że dr. Jantausch mianowany 
został tylko administratorem papieskim, 
w którym to wypadku rządowi Czeoho= 
słowacji nie przysługuje prawo veta. 


Wypadek © konanzia. 


RZYM, 16. (PAT). Stefani. O wy- 
padku d'Anunzia podają dzienniki. d'A- 
nunzio z powodu upału wychylił się przez 
okno swego mieszkania, chcąc zaczerp- 
nąć powietrza i wtedy doznał zawrotu 
głowy, wskutek czego wypadł z okna i 
edniósi rany głowy. 


roie, przy 
a portoweg: I 
uszy 18761 sich, 248 
ów odniosło oiężkie rany. 


Głód Ww Reji. 


GENEWA, 16. (PAT). 
JOB 1a w Genewie komu- 
Przedstawiciele dr. Nansena, 
j ipcu r. b. udali sią do Char- 
Ale idrji i Melitopola komuni- 
, że będzie potrzeba dać pomoc do 
poludniowej części Ukrainy przez naj- 
iliższych 6 miesięcy, albowiem w prze- 
ciwnym razie głód bądzie się tam sro- 
żył coraz to w wASEz CA rozmiarach. 
Według sprawozdań jakie nadeszły do 
komisarjatu, jest bo a opinja, że 
rezultaty ostatniej Kampanji rolnej są 
łe. Zboża zasiane w zeszłej jesieni 
prawie wcale nie zeszły. Z Zaporoża 
przewidziany jest zbiór 30 miljonów pu- 
jw zboża, podczas gdy dla zadość uczy- 
onia potrzebom, koniecznych jest 98 
iljonów pudów. Obecnie potrzebuje 
mocy ze strony władz oraz ze strony 
anizacji niesienia pomocy głodnym 
600 tysięcy osób. W okręgu Melitopoja 
uchodzącym za najlepszy okręg rolny na 
Ukrainie 3/, obszaru powróciło do stanu 
stepu leżącego odłogiem. Plon zaś na 
pozostałej 4, cząści uwszany jest, jako 
poniżej średni. Jesienią r. ub. obsiano 
129 tysiecy dziesięcin, na wiosnę r. b. 
00 tysięcy dziesięcin, podczas gdy ilość 
ztemi uprawnej na tym obszarze wynosi 
iwie 963 tysię iesięcin, 75 proc. 
ewów uległo uszkodzeniu. 


Inów kemoglścił 


WA, 16. (AW). W Pod" 

resztowano znów kurje- 
Ic Amstera 

„ jac za fał- 

istumi działaczy 

ych 

t n Z USLÓW 
organizacji Te- 


Wysoki ko- 


j poloyth W Niemczoch, 


6. (AW). Biuro DITA 
h Cassel, H t- 

n, Hom- 

nenburg, 

h wol- 


To- 


rawa sojuszów wy- 

że poseł Stapiński 

je z gi m pak- 

Wniosek 

to: mi, a 

: lewicy 

wy lała bu- 

yskusję, gdyż część 

stąpiła z ostrą krytyką 

j ityki prezesa lewicy PSL, 

pe p o, tendencje zlania się 
wa 
nictu 


z 


stowcami. 


łamów PS wprawdzie uc:wa- 
lony większością glosów, ale część ze- 
branych, wśród nich posel Józef Bo- 
skane, dsktor „Przyjaciela Ludu“, ð 
muero sckretarz stronnictwa p Sa- 


n generalnym Plu- | 


cińskim w Gd 
wynika: 

Uregulowanie spraw dotyczących 
zobowiązań wzaj b, lakie wyni:ają 
z umowy polsko-gdans'iej, zawartej w 
Warszawie, naraz jest niemożliwe | 
dotąd bedzie bezcełowe, dopóki na ca- 
łym odcinku granicy wspólnego obszaru 
celnego, oddanego w zarząd Gdańskiej 
Dyrekcji ceł, nie zostaną wprowadzone 
te sama przepisy o statystyce celnej, 
które obow qzują na wszystkich grani- 
cach Ezplitej. 

Gdańsk utrudnia Polsce statystykę 
importu I eksportu, a temsamem spo 
rządzenie prawdziwego bilansu handlo- 
wego, w konsekwencji zaś wypracowa: 
nie planu polity'! gospodarczej. 

Jeżeli te trudności potrwają, rząd 
polski będzie musiał przeprowadzać sta- 
tystykę na granicy polsko-gdańskiej, a 
więc opóźniać ruch handlowy na tej 
granicy. 

Wobec tego jest nadzieja, że mla- 
sto Gdańsk we własnym interesie po* 
wyższe tarcia uasunie.g 


Czesi o przygotowaniach 
wojennych sowietów. 


Dzienniki czesxia, pos adaiące—jak 
wiadomco—dokładn= wiadomości z za- 
przyjaźnionej Bolszewji, podają sense- 
cyjne rewelacje o koncentracji wolsk 
czerwonych na granicach Polski i Ru- 
munji. 

„Nar. Listy“ zamieszczają następu- 
jące szczegóły o przegrupowaniach so. 
wieckiej. armji: 

„Nad gra polską skoncentro- 
wano frzy czerwone armje, a miano- 
wicie 3, 4 i 15-tą i wzmocniono je od- 
działem tankć i konnicy Budiennego. 
Komendante supy został Tuha- 

> zu na 


wywiad, z którego 


€ |» do wyma 


fr polski o i | 


pułk gwardji ej, liczący okało 
4000 ludzi”. 
Prz. 


1 ske 
1 n al | 


ia prze- 

*) E tOn jl. 

iine oddziały na 
| 


FF 


E 
janic, 
vom „Łodzianina*, 


(4 o! K 


©) 
B u 


n, w uirm 


a" chodzi o 
ymienionej firmy, 


w yr 2J Sii 4 j yd tem 
misst g z”, 'owski i ten 
właśnie prosił « nog policję, ponie- 
waż manifesta zła przed Magistrat, 
a towarzysz ten nie życzył sobie rozma- 
wiać z bezrobotnymi I kazał się obsta- 
4. A więc Śniady, pilnował 
'zysza i wtenczas uchodził za 
szego I najlepszego policjanta 
ucach, gdyż taka była opinia 
całeso Związku socjalistycznego. Skoro 
zaś ady porzucił szeregi PPS. i wstą- 
pił do Związku „Praca”, towarzyszom 
nie balo się i rozpoczęli przeciw 
niemu wściekłą kampanię, 

Co zaś do bicia kolbą, to kol. S. 
nikogo nie bił, lecz nie pozwolił sobie 
odebrać broni tym jednostkom, które 
szły przed Magistrat, aby rozbroić po- 
licią i później rczbijać sklepy itd. Ale 


centrowano 


= „Kr uscne | 


). nai 

te ( oim Dracie, 
bił 12 chłopca, podczas ałużby 
w policji. 
Chłopiec ten chciał jechać pocią- 
giem, aby zawieść glłodnej matceż i 
młodszym dz eciom odrobinę żywności, 
w tych tak ciężsich dla robotników 
chwilach. Pomimo zbrodni, jaxą popełnił 
R., najspokojniej pracuje on w firmie R. 
Kindlera w tkalni I jest niby bohaterem, 
bo to towarzysz. Mają drugiego boha- 
tera w firmie K. E., który był szpiclem 
za Czasów okupantów i wywoził robot- 
ników nocami razem z vałkarzemi do 
Niemiec, albo za Warszawą du kopsnia 
okopów, gdzia sobie poodmrażali nogi i 
ręce. 

Dalej piszą towarzysze w swoim 
„Łodzianinie*, jakoby Związek „Praca“ 
potrzebował bojowców! Tak towarzysze, 
nic dziwnego, że was wściekłość ozar- 
nia, bo w Związku „Praca“ są robot- 
nicy zorganizowani i umieją swoich praw 
bronić. To też, nie mając innych argu- 
mentów, mówicie, że nie było waszego 
delegata, kiedy był Sniady przyjmowany. 

Tak samo czepiają się towarzysze 
kol. Blocha, kierownika naszego Związku 
i mówią, że jeździ na koniku ohadeckim. 
A któż to posadził tych chadeków, jak 
nie wy, towarzysze z klasowego Zw. 
Sami żeście ich wyciągali za uszy w 
tym czasie, kiedy było Ich w Łodzi z 
15-tu | przyprowadzaliście ich na kon» 
ferencje z przemysłowcami przeciw Pol. 
Zw. Lew, bo sami byliście niezdolni 
walczyć z nami. Potrzebna wam jest 
chadocja i wy się z nią kumacia i na 
czarno-czerwonym koniku jeździcie. Ale 
robotnicy pabjaniccy coraz lepiej się 
poznają na farbowanych lsach i prze- 
chodzą masowo do Związku „Praca“. 
Weźmy chociażby fabrykę Chemiczną: 
tam byli wszyscy w Zw. klasowym, ale 
po 2 latach gospodarki doprowadziliście 
do tego, że niemał cały zarząd Związku 
Chem'cznego razem z del :m poszli 
do więzienia, a otnicy przyszli do 
Zw ązvu „Praca“. 

To też nic dziwnego, 
) i już nie idą 
tych panów: jak szli do Si 
wali budować domy pod obłoki, a teraz 

ejnu wracają ludzie nada! w ko- 
i mieszkają. Weźmy ostatni strajk 
ile Klasowy Związek narobił krzyku. 
Odezwami zasypali całe miasto a — 
nawet kazali wykończyć fabrykantom 
towary i nawoiywali di 5 ku, lecz 
rx nicy nie poszli na lep wiedzieli 

y, że strajk h 


ci pe m 


że masy 
bo pamię 
jjmu  obiecy 


Z8 


. Dzie- 


iczyć setki, che 


ni nużyć czytelnika. Niech się 
ze kompromitują coraz dalej: to 


70 
4 pelne 
mozna 


Zí Q 
znać nawet 
vojskowość ma 
jielką zasługę, że idzie za dobrym 
przykładem naszej młodzieży cywilnej, 
wśród której—należy się spodziewać—la- 
da dzień rozpocznie się jakiś ruch w 
kierunku lekkiej atletyki, tej gałęzi 
s którą w Łodzi jest dotychczas 
lekcewużona i w zupełnem zaniedbaniu. 
— Organizacja zawodów wzorowa, 


Rezultaty: 


lokko-atletyczny o mistrzostwo 

DOK: 5 nagród 

I. ppor. Kochanowski 28 p. SK 16 dki, 

Il. sierż. Kędzierski 25 p. p. | 
K. | 


III. sierź, Ziółkowski 81 p. 

IV. plut. Dudek 18 p. p. 

V. st. strz. Goczek 28 p. S, K. 
Najlepsze wyniki w poszczególnych 

ćwiczeniach były: A 


1. Pięciobój 


tóry 2a- | 


rut i :olu 4 


L. i p. 

3 p. K. 
wiel 3] p. 5. K. 
sielski 30 p. K. 
3. Bieg rozstawny 4x400 m. 2 nagr. 


I. drużyna 28 p. S. K. w.czasie 4,07? 
II. drużyna 25 p. p. w czasie 4,16 


4. Chód drogowy 10 kim. 4 nagr. 


I. strz. Rogoza 31 p. SK w czasie 1,12, 147f6 
II. „ Procanin 31 p. S. K. 

III. Strzała 28 p. 8. K. 

Iv. Łysy 81 p. S. K. 


6. Skok wzwyż z rozblegu. 3 nagr. 


I. por. Brejnak 80 p. S. K. 156 cm. 
II. bomb. Bauer 7 p. a. p. 150 cm. 
III ppor. Gruszczyński 80 p. SK 140 cme 


6. bieg płaski 100 m. 3 nagr. 


> I. por. Szymański 28 p. 8. K. 1277; 
II. por. Stafiej 7 p. a. p. 
II. ppor. Gruszczyński 80 p. 8. K. 


7. Rzut dyskiem. S$;nagr. 


I. st. strz. Gorczak 28 p. S. K. 28.78 ule 
HI. ppor. Kochanowski 28 p. S. K. 


8. Rzut granatem w dal. 6 nagr. 


I. strz. Miecielski 80 p. S. K. 49.85 m. 
II. „ Wydrycki 81 p. S. K. 46.53 m. 
HI. „ Borek 27 p. p. 
IV. „ Zołnierkiewiczfsi p. S. K. 

V. „Wójcik 18 p. p. 


9. Rzut oszczepem. 3 nagr. 


I. strz. Miecielski 30 p. S. K. 38.86 m. 
II. st. strz. Górczak 28 p. S. K. 87.17 me 
III. sierż szt, Kędzierski 25 p. p. 35.67 me 


10. Bieg płaski 1600 m. 3 nagr. 


I. kpr. Remkowski 28 p. S. K. 4.4 
Il. kpr. Wójcik 18 p. p. 4.45 
NE szer. Milczarek. 25 p. p. 

ll. Zawody w piłkę nożną 
przyniosły nagrodę: (puhar y 
ny) i tytuł mistrza korpusu drużyni 
p. 5 K., która 
wa Wy 
lem z Ł. 1. S.Q. w 
gr) odniosła zwycięst 
ną 18 p. p. BLOSUNKIemM 
przerwy 3:1. 


. plut. Dolaclńs 
strz. Szy 
rz. Mie 


M 


zasiłon Kara: 


rony*, dzi 


wo nad 
bramek 
(Dalszy ciąg nastąpi) 


Cedula Giejuy Ploniężnoj w Łodzi, 
Łódź, 16.8. 1922 r. 
W plai 


5 proc. Listy Zaste 
m. È i 


Listy Z 


Jiniejszym podaje się do pu 
wiadomości, że na: Ogólnym 
członków  Widzewskiego Towa 
Pożyczkowo-Oszczędnościowego w 
Rokicińska 93, w dniu 11 czerwca 
zapadła uchwała, nakazująca likv 
tegoż Towarzystwa. 

Z mocy powyższego oraz Z 
ustawy Komisja Likwidacyjna widzew 
skiego T-wa Poż. Oszczędn. Rokicińska * 
wzywa pod skutkiem prawa wszys kiga 
wierzycieli i wkładców do zgłoś ew 
swych pretensji i po odbiór tychże, a 
dłużników do pokrycia swych wzglądć 
Towarzystwa należności do dnia 30 * 
pada 1922 r. 

Komisja likwidacyjna: „ft 

A. Goss, I. Geppert, B. Podgór 

M. Walczak, I. Klusek, Ś. Maj- 


A 


Narady lon ie 
ode kod ań wo eh, 
(p) 2 
Mom. przy udziale przedstawicieli 
Anglji Francji, Belgji, Włoch iEJa- 
Ponji skończyły się wręcz tragicz- | 
nie. Scioruly się z sobą z całą mo- 


CR, na jaką stać talenty pp. Poinea- 
rego i Iloyda Georgea, dwie kon- 
śchcje rozwiązania problemu repa- 
Tacyjnego i zmuszenia wreszcie 
Wemiec do wypelnienia zawartych 
W Traktacie Wersalskim  zobowią- 
zań finansowych. Blok ententy, pod- 
duwany od r. 1919 coraz sroższym, 
Coraz nicbezpieczniejszym próbom, 
W ogniu walki o odszkodowania, 


Tozpalonym przez zawodowych pod- 
żegaczy z Berlina, kruszy się dziś” 


trzeszczy w sposób ogromnie nie- 
bezpieczny. Nawet urzędowe komu- 
nikaty o przebiegu konferencji lon- 
dyńskiej, redagowane przez Hava- 
8a | Reutera, pełne są nieukry- 
Wanego pesymizmu, a według zgo- 
dnych opinij prasy londyńskiej i 


Paryskiej sytuacja uznawana jest 
powszechnie za groźną 1 bardzo 
naprężoną. 


P. Poincare, a za nim stoi 
Francja cała z prez. Millerandem i 
i gabinetem ministrów na czele, ma 
już dość niemieckiego wyłgiwania 


się z ciężarów odszkodowaniowych, | 


wyłgiwania, maskowanego żebrani- 
Rą o coraz nowe ulgi i moratorja 
l wskazywaniem na rzekomo opła- 
kany stan ekonomiczny Rzeszy. Fran- 
cja, która wskutek ostatniego na- 
jazdu niemieckiego straciła, według 


śensącyjnej depeszy senatora de 
Jonvenela, trzecią część _ całego 
swego majątku narodowego, musi 


dla zabezpieczenia bytu republiki i 
jej rozwoju położyć kres przebiegłej 
polityce Niemiec, dążących, przy 
Pomocy dziwnie łatwowiernego an- 
giclskiego premjera, do wyłamania 
Bię z pod klauzul reparacyjnych 
traktatu. Zamiast należnego Francji 
i innym sprzymierzonym 2 tytułu 
odszkodowań wojennych, utrzyma- 
nia armji okupacyjnej w Nadrenji 
etc.—złota, płyną do rezydującej w 
Paryżu komisji repar syjnej w u- 
stanowionych dla spłat terminach 
stosy próśb, raportów i memorjałów 
niemieckich, opartych na rzekomem 
bankructwie Rzeszy, czego dewalu 
cja marki ma być jakoby dowodem. 
Więc przed dn. 15 sierpnia zażą- 
dały znowu Niemcy zawieszenia 


wypłat kompensacyjnych na rok bje- | 
żący i odroczenia należnych sprzy- | 


mierzonym rat w towarach aż do 
końca r, 1924! 

Znany z swego miękkiego dla 
dawnych przeciwników serca i z 
krótkiej pamięci p. Lloyd George i 
tym razem w imię egoistycznych a 
źle pojętych interesów ekonomiez- 
nych Anglji skłonny był dać posłuch 
blaganiom Berlina, sądząc, że tym 
Sposobem podniesie z upadku mar- 
ę niemiecką i otworzy szerokie 
rynki zbytu dla przemysłu brytyj- 
skiego, Gdy zaś chodzi o skreślenie 
długów międzykoalicyjnych w Eu- 
ropie, co według projektu francus- 
kiego miało być jednym z głównych 
Punktów programu ogólnej sanacji 
ekonomicznej, — to tutaj p. Lloyd 
George jest twardy i nieustępliwy 
l stol ną stanowisku noty Balfoura, 
q dającej przedewszysikiem pomocy 
Inansowej i bezinteresowności ze 
strony głównego wierzyciela Euro- 
Py—Stanów Zjednoczonych. 


ik. l tk R | ZE A m a 


DE 03, 2 a 
hał się rzu gróźb pod | 
adresem dol sowych sojuszni- | 
ków, zapomi jc widocznie, co słu- | 
sznie zauważył „Journal de Polo- 
gne“, że podobne groźby, miotane 
w Genul, spowodowały baissé ale 


na giełdzie londyńskiej, nie parys- 
kioj. A przytem pamięć p. L. Geor- 
geowi, przy którym stanął zresztą 
solidarnie cały gabinet angielski, 
znowu dziwnie nie dopisuje. Mó- 
wiąc np. o stratach wojennych Fran- 
cji protektor „republikańskich* Nie- 
miec wymienił tylko cyfrę 37 mi- 
ljardów dolarów, nie wspominając 
całkiem o 140 miljardach dolarów 
szkód i spustoszeń w zrujnowanych 
departamentach francuskich. Dople- 
ro wspomniana depesza sen. de 
Jouvenel'a przypomniała p. L. Ge- 
orge'owi ten „szozegół*. 

Zamiary p. Poincarego położe- 
nia twardej ręki na cła i dochody 
niemieckie, na lasy, kopalnie, prze- 
mysl lotniczy i chemiczny w Niem- 
czech, zamiary te, dyktowane zro- 
zumiałą koniecznością  obudzenia 
wreszcie opornego dłużnika z ułud- 
nych snów o odwecie. nie znalazły 
w Londynie podatnego gruntu i 
zrozumienia. Pomimo, że niektóre z 
tych zarządzeń przyniosłyby, prócz 
niewątpliwych korzyści finansowych, 
je ześnie trole nad odradza- 
jącym się niezmiernie szybko prze- 
mysłem wojennym Niemiec, p. Lloyd 
George trzyma się,. jak pijany pło- 


tu, swej idei o „zbytniem nieosła- 
bianiu* Rzeszy ! ani na stanow- 
czość, anli nawet na kompromisy z 
Paryżem godzić się nie chcę. Po- 
Średnictwo Belgów zawodzi, a w 
Berlinie już zacierają ręce na wi- 
dok skutecznych efektów zręcznie 
podsuniętej entercie kości niezgody. 

Jest rzeczą dziś po u kon- 


ferencji bardzo» prawdopodobną, 
że Francja, porzucona mietyle przez 
Anglję, ile przez jej premjera, pój- 


dzie w kwestji odszkodowań swoją 
1 ną dr i chwyci się tych 
SL ych ale skutecznych środków 

„ymusu, jakie uważać będzie za 


„ane. Perspektywa tego „odo- 
sobnienia” i częściowego zerwania 
z wątpliwym sojusznikiem z za ka- 
nału nie przeraża, jeśli sądzić z 
nadeszłych ostatnio pism paryskich, 
opinji francuskiej. Przeciwnie — o- 
pinja ta jest przekonana, że.właśnie 
rozwiązanie rąk ułatwi Francji od- 
zyskanie należnych jej od Niemiec 
sum reparacyjnych, pozwoli na sta- 
bilizację budżefu państwowego i 
przyczyni się w sposób arcywyda- 
tny do gospodarczego odrodzenia 
kraju. Różnorodne skutki konferen- 
cji londyńskiej nie dadzą z pewno- 
ścią długo na siebie czekać. 

B. D. 


Uwagi. 


Prawdziwe oblicze W. F. P, 


Założyciele „N. P, P.“ („Narodowej 
Partji Pracy*) w odpowiedzi na zarzuty 
że NPP jest tylko nowym folwarkiem 
endeckim w rodzaju chadecji, twierdzą, 
że tak nie jest, że NPP jest partją nie- 
zależną, robotniczą. Już dziś jesteśmy 
w stanie udowodnić, że pp. Weber, Nu- 
rok et consortes najbezczelniej lud o- 
kłamują. 

Jak wiadomo, założycielami „Naro- 
dowej Partji Pracy” są prócz kilkuna- 
stu warszawskich endeków posłowie: 


i Nurek na zebra” 
i wisca rd że posłowie 

ińgki i Zal KI wj pili z chade- 
ji, nie mogą z -nią pogodzić w 

ch r jiczych. 

Najniespodziewaniej w świecie de. 
maskuje panów Webera i Nurka jako 
kłamców nikt inny tylko chadecki 
„Gł s Pomorski” i to przez następujące 
ogł: szenie: 

„Zebranie Ch. N. Str. Pr. odbędzie 
się w czwartek, dnia 11 bm. o godzinie 
7 wieczorem w sali Hotelu Warszaw- 


3 } A ach 


Ę 
me 


Nurek? NPP jest prze: „niez A 
robotniczą“ pa nie jest ogr m 
endo-chadacji wy  twierdzioi 


zasem wasz kompan, współzałoży: 
NPP poseł Wichliński jeździ 
referent na zabrania... chadecjił 
Wcześnie panowie pokazaliścia wae 
sze prawdziwe oblicze. Ałe tak dobrze 
sią stalo! Wiemy teraz, co oznaczają 
litery NPP. Otóż nic innego jak naz- 
wę partjj „Nowych Popieraczy Pas- 
karzy „I 
| Bania 


A ET pra me m "m - 
Osirzezenie. 


Podezas ostatniego strajku rolnego 
w Wielkopolsce zaszedł fakt, dotychczas 
jeszcze w dziejach zmartwychwstałej na- 
szej Ojczyzny niebywały. Oto jak go uję- 
ła sucha notatka dzieanikasska: 

„Podczas strajku rolnego w Wiel- 
kopolsce w Górznie, w pow. pleszew- 
skim — do strajkujących strzeiało woj- 
sko, po salwie oficer dowodzący ode- 
brał sobie życie. Powodem było iu 2 
rannych”. 


Zgrozą przejmujące zdanie! 

Wiemy już z pism, jakie środki pu- 
ściło w ruch zjednoczone polsko-nie.niec- 
kie obszarnictwo w Wielkopolsce w cza- 
sie ostatniego strajku rolnego, aby zgnę- 
bić robotnika. Wiemy już, do czego się 
uciekała kanalja ta w zwalczaniu robotni- 
ka, dążycego do poprawy bytu. Idące pod 
sztandarem „Boga i Ojczyzny“ — kołtuń- 
stwo obszarnicze wzywało pomocy policji, 
orgamizacyj strzeleckich, obywateli z mia- 
sta, jeńców —do zbiorów. Kiedy przedsta- 


mocy wojska i jeńców przy zbiorzch — 
obszarnicy wielkopalscy—bsz względu na 
to, czy Polacy, czy Niemcy—wydali a nty- 
zządową niemal odzzwę,  piętnującą 
„dziwne zachowanie się“ rządu. Poszuka- 
no zatem „inicjatywy prywatnej”, Ita w 
wielu wypadkach nie zawiodła. Pod pre- 
tekstem pracy przy zbiorach udały się na 
wieś z miast bojówki reakcyjne, które rzu- 
cały się na rolników, staczając ze strajku- 
jącymi prawdziwe bitwy. Różne „patr oty- 
czne“ i „chrześcijańskie“ (Broń nas Boże 
od takich patrjotyamówi takiego „chrześ- 
cijnńsiwa!*) organizacje strzeleckie (?), ce- 
chowe (jakżebył), „obywatelskie“ i inne 
wysyłnły swoje „bandy“ na obronę przed 
głodem, w rzęczywistości jednak na walkę 
ze atrajkującym robotnikiem, Jak podaje 
bowiem niezależna prasa wielkopolska — 
z pracy tych przygoduych „żeńców* miej- 
skich przy zbiorach Sami obszarnicy pę- 
li od śmiechu! Szło więc zorganizowane 
chamstwo endeckie 1 wszczynało burdy z 
robotnikami, prowokowało ich na każdym 
kroku, wprowadzało słowem, dziki zamęt 
w całej dzielnicy. 
Nie dość jednak było tegol Wcłą- 
gaięto do brudnej i ohydzej afery wc u 
Szeregom Armji Narodowej pojedynczy 
kacykowie wojskowi, posłuszai wielkopolskiej 


obywateli. Użyto wojska polskiego, jako na- 


wiciełe rządu katesorycznie odmówili po- 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


reakcji -rozkazano nastawać na życie współ- | 


Rrapaj ji nan FH! 
PIM AIE HA II W 
SURFAR _ KAWOWY 
Zamieszczając poniższy 
głos — pragniemy rozwinąć 


dyskusję na powyższy-takiej 
doniosłości — temat: 


Wobec niesłychanie marnego upo- 
sażenia pracowników państwowych, po- 
zostają dla nich — poza śmiercią gło- 
dową — dwie alternatywy uchronienia 
się od nędzy i ruiny: 

1. Albo mieć legalnie usankcjono- 
wa zajęcie uboczne, albo, albo... 

2. Brać łapowe i popełniać nadu- 
życia. 

Temat powyższy był wielokrotnie 
omawiany w Radzie Ministrów, nie zo- 
stał jednak dotąd — z niewiadomych 
powodów — ani należycie oświetlony, 
ani ustawowo uregulowany. 

A przecież przypatramy się pań- 
stwom starym o uregulowanych stosun- 
kach: nigdzie rząd nie jest w stanie u- 
posażyć tak swych pracowników, ażaby 


rzędzia reakcji w walce ze słusznemi łąda- 
niami robotników. 

Użyto Armji Narodowej, będącej chlu- 
bą i własnością całego narodu — w walce 
jednej klasy przeciwko drngiej. 

Słowem, stał się skandal, jakiego je- 
szcze w Polsce po 125 latach niewoli mie 
było. Na to i po to żołnierz polski, ta 
krew z krwi i kość z kości lud polski — 
wywalczył Polskę i Ją obromił — by dziś 
go kanalje reakcji zaprzęgały do walki 
bratobójczej, 

Dokąd idziemy? 

Oficer, dowodzący oddziałem —odbic- 
ra sobie życie—nie przeżyje bowiem ozło- 
wiek honoru tej hańby strzelania do braci. 
: Ta krew oficera polskiego właśnie, jak 
i kew niewinnie przelanych oĥar robo- 
tniczych— niechaj spadnie wiecznem prze- 
kleństwem na głowy tych bjen, które w 
walce klasowej z robotnikiem gotowe 54 
jąć się środków najpodiejszych!! Niechaj 
jedn2k krew tego olicera polskiego będzie 
jednocześnie ostrzeżeniem dla całej zorga- 
nizowanej reakcji! Nie igrać! 

Niechaj wrcosz'ie b ózie strzeżenizm 
dla calej demokracji polskiejii Należyżczi 
wać, Raakcja, która już niejednokrotnie 
usiłowała wciągnąć wojsko do walk! zro- 
botnikiem, nie zasypia w tym wzgłzdzie 
gruszek w popiele, Niechaj gały lu ja 
tniczy i chłopski w Polsce zażąda od woj- 
skowych wiadz naczelnych w stolicy nka- 
rania jaknajsutowiej tych wszystkich ło- 
trów, z winy których połała się krew 
botników, atakowanych przez wojsko lub 
policję. Cała zdrowa opinja kraju jaknaj- 
silniej domsga się tegol 

Wojsko—instytucja święta—nie może 
być w niczem angażowane przeciw tej 


L 


czy innej sferze lub klasie ludaości, jako 


że jest tej całej Indności własnością. Hafń- 
ba zat*m— tym, którzy usiłują skreść teu 
najcenniejszy skarb—wojsko—całemmn nae 
rodowi i rzucić je w wir walki, bardzo 


niebezpiecznej zresztą. 

Nie wątpimy jednak, że zakusy wszc- 
lakicgo łajdactwa w kierunku zokyd 
opinji arm:i, bzdą unicestwione prz ła- 
dze wojskowe, które poradzą Sobie z : 
fią panoszacej się reakcj', 

Bə inaczej: Nic należv zap 3 
ż2 ten żninierz — to ten lu reci, 
którego mu strzelać każą, Drugi raz 
kazu nie usłucha. 

Jan Wojtyński 


a ahano niee? 
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to było wystarczającem na dostateczne 
utrzymanie. 


Nio będę tu wywodził, dlaczego tak 
jest, ale stwierdzę tylko, że wszędzie 
zezwalano na zajęcia uboczne, a nawet 


układano w ten sposób godziny pracy 
zawodowej. Myślę tu przedewszystkiem 


o urzędach, gdzie wprowadzono stale 
urzędowanie jednorazowe, ażeby każdy 
mógł wynagrodzeniem za. pracą popo- 


łudziową czy wieczorną wypełnić tę lu- 
kę w uposażeniu. 

U nas dzieje sią niestety inaczej. 

Zabrania się zająć ubocznych, co 
przy wyjątkowej uczciwości pracownika 
— przy obecnem uposażeniu — powo- 
duje skrajną nądzę. Ta odbić sią musi 
bezwarunkowo na produktywności pra- 
cownika. 

Pragmażtyki państw zaborczych ra- 
braniały tylko takich zajęć ubocznych, 
które — albo atały w kolizji z obowiąz: 
kami służbowymi, albo przynosiły ujmą 
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sejmowasnemu przes pracownika stano- 
visku. 

Chociaż i ta pojęcia zmieniły obeo» 

e rtosunki demokratyczno-społeczne, 
bo uczciwa praca nikomu hańby przy- 
nieść nie może, to jednak — ujęte w 
cdpowiednią firme — dałyby się i dziś 
w dródza pragmatyki wprowadzić. 

Przedtem inusimy sobie postawić 
pytanie, jaki cel właściwy może mieć 
zn brarianie (zająć utocznychł Każdy 
obywatel państwa ma prawo dyspono- 
wania swoją osobą i czasem w grani- 
cach ustawami zakreślowych. Państwo 
— jako przedsiębiorca — ungaźuje cby- 
waich swojego do spełniania pewnych 
usług i zawiera z nim umowę. Jeśli 
taki zukontraktowany obywatel sumien- 
nie swoje Obowiązki wypełnia (uie my- 
ślę tu u prostem dotrzymywaniu godzin 
urzęduwych), to wclno mu — zdaniem 
mo,ew — resztą wolnego czasu dnia 
uys.onować według własnej woli, natu- 
ralnie, o ile czynności te jego mie po- 
wodują szkody dla państwa. 

Najkrytyczriejszyw momentem — 
tym właściwym celem zabraniania zajqń 
ubocznąch — byłoby zachowanie inten- 
eywności wysilenia pracownika dla o: 
bowiązków zawodowych. 4 

A przecież — twierdzić mogę sta- 
nowczo jako wieloletni pracownik na 
słanowisku kierowniczem — niema pra- 
cy, “tóra nie dałaby sią ująć w normy, 
dające możnyść kontroli. 

Ponieważ każda uczciwa praca tyl- 
ko podstawy bytu państwa samego utr 
wala, a państwo nasze, jako młode i 
budujące się, tembardziej pracy na Kage 
dem polu potrzebuje i ją bezwarunkowo 
popierać powinno, nie widzę przyczyny, 
dluczegoby właśnie ta pomoc intoligent- 
nej rzoszy Bpoleczeńswa naszego miała 
być «drzuconą. 

Dla  szczogołowego oświetlenia 
eprawy musimy w każdym razie rozwa- 
żyć dwa momenty: 

1. Juki dochód uboczny jest gor- 
szy: bozpośredni czy pośredni? 

2. Który z tych dochodów winien 
być objąty ustawowym zakazom? 


Dochód uboczny bezpośredni za 


za marnych 
a cza- 


zajęcia ubocznego, tżeby 
parę marek pracować do nocy, 
sem późno w noc. 

oohód pośredni wygląda jak na- 
stępuje: Pracownik wkłada swój sz0%Q- 
śliwie oddziedziczony majątek lub swe 
oszczędności z lepszych czasów w ja- 
kiskolwiek przedsiębiorstwo, czy cho: 
oiażby tajną spółkę. Sam kryje się z 
tem przeważnie, żyje dostatnio i składa 
pieniądze, 

Są to przeważnie ludzie dobrze 
sytuowani i na wysokich stanowiskach, 
którzy w tym wypadku są przeważnie 
przełożonymi pierwszych. 

Jaki byłby efekt bezwzględoego 
zakazu zająć ubocznych? 

Oto ci „drudzy“ skorzystaliby z 
całą skwapliwością z przysługującego 
im prawa względem „piorwszych*, wpę= 
d.iliby w ruiną całą szarą masę bieda- 
ków, a sami spożywaliby owoce swego 
tajnego współudziału w przedsiębiorst- 
wach, zbierając jeszcze odznaczenia i 
awansy za słuźbistość. 

Powyższe wywody nie są czczemi 
słowami, a każdy znajdzie te dwie 
kotcgorje w swojem nsajbliżźszem oto- 
czeniu. 

I jakaś droga pozostaje dla slab- 
szych? 

Albo nędza, albo uciekanie się do 
histerycznego omijania postanowień 
pregimatyki, przez poruczanie zajęć u- 
boczny ch czy przedsiębioratwa swoim 
żonom, matkom, ciotkom etc. 

Czy to jest droga moralna? Czy 
wpajanie przymusowe takich dróg w 
unłode społeczeństwo możo państwu zas 
pewnióć poszanowanie prawa? 

Panowie, którzy o tak ważnej spra: 
wle mają dscydowąó, powinni dobrze 
ro ważyć szutki powziąć sią mających 
uch wał. 

Do ooəny toj potrzeba wielkiego 
doświadczenia, potrzeba długoletniego 
przebywania wśród szarych mas pracu- 
jących. 

Przeprowadzenie zakazu zajęć u- 
bocznych obecnie grozi szeregowi pra- 
cowników bezwzglądzem bankructwem 
i popadnięciem w rąe pijawek lich= 


pracę mają przeważnie ci najbiedniejgi, wiarskich. 

wstydzący sią żebrać! Po kilkogodzin Gustaw Flach, 
nij wytężającejspracy biurowej i skrom- starszy radca kolejowy. 
tym „osiłku, spieszy taki głodomóz ds Kraków, 
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Wiec N. P. R. w Konstantynowie, 


W niedzielę ubiegłą odbył się w 
konstantynowie wiec. polityczny, zwo= 
łany przez tutejsza filją N. P. R. Na 
wiec prócz robotników  konstantynow- 
skich przybyła spora gromada pracow- 
ników tramwajowych., Przewodniczył 
kol. Kula. 

Referentami byli kol, Kurok i kol. 
poseł Waszkiewicz Mówcy ci w spo- 
eób jasny i treściwy przedstawili spra- 
wę przesilonia rządowego, wykazali, ja- 
kimi kłamstwami i oszczerstwami torują 
gobio drogę do władzy wstecznicy i 
Korfnutym na czele, którzy dążą do 
esłabienia i rozbicia narodowego ruchu 
robotniczego, aby przyśpieszyć panowa- 
nie reakcji kapitalistycznej w Polsce. 
Solą w oku dla zbegaconych paskarzy 
wsi i miast jest samodzielna, niezależ- 
nn, siina, zwarta organizacja robotników 
narodowych. Ciągły wzrost N. P. R.i 


P. Z. Z. w całej Rzeczypospolitej wywo- 
łuje co pewien czas, wściekłe ataki on- 
decji i jaj chadeckich pachołków na 


naszą organizację. Zwolennicy Korfan- 
tego przekupstwami, fałszowaniem do- 
kumentów, rozpuszozaniem kłamliwych 
i oszczerczych wiadomości potrafili zde- 
morałizować i przeciągnąć 4 posłów, 
którzy zdradzili zaufanie swych wybor- 
ców, aia pie zdołali oderwać od N. P.R. 
ani jednej (llji; ogół członków czy to 
pa Slasku, czy na Pomorzu, czy w 
Wielkopolsce, czy w Kongresówce, «czy 
w Małopolsce stanął jak mur przy swej 
organizacji, uchwalając wszędzie auufa- 
nie dia Klubu Poseleklego i Kierownio- 
twa partji, à pogardę dla 4 zdrajców- 
poslów, wzywając ich do złożenia man- 
datów. Również w twierdzy reakojj — 
w Wielkopolsce nie udało się junkrom 
polskim mimo użycia żandarmerii i 
wojska, miuno licznych aresztowań i 
gvoltów, mimo saiw karabinowych i 
aviebnych mordów, — rozbić organi- 
zacji rebotników rolnych, skupionych 


pod sztandarem 4. Z. P. i N. P. R. A- 
taki i prześladowania wydają skutek 
odwrotny: robotnicy dotąd nie zorgani- 
zowani lub chodzący na pasku chade- 
ków czy socjalistów zgłaszają się ma- 
sowo, szczególniej w Małopolsce, do 
szeregów N. P. R. 

Obecni na wiecu endecy  przyci- 
únięci do muru argumentami naszych 
mówców nie odważyli się zabrać głosu 
w dyskusji mimo kilkakrotnych zapro- 
szeń ze strony prezydjum. *Najodważ- 
niejszy” z konstantynowskich uczestni- 
ków naucz. Stępień postawił — jąkłiwie 
kilka pytań, a potem z kilkoma przyja- 
ciółmi politycznymi czmychnął z wiecu 
ku cgóinej wesołóści robotników kon» 
stantynowskich. 

Na zakończenie wiec uchwalił jed- 
nomyślnie I-o potępić oszczerczą i brud- 
ną kampanja prowadzoną przez Związek 
Ludowo Narodowy i jego fagasów prze- 
oiwko Naczeluinowi Państwa 2-0 wyra- 
zić pogardę posłom Zagórskiemu, We- 
berowi, Nurkowi i Swiniarskiemu za 
zdradą swych wyborców i 8-0 stwier- 
dzie całkowite zaufanie dla Narodowej 
Partji Robotniczej, za jej rozumną i 
twardą obroną demokracji i praw ludu 
pracującego. 

Po wiecu odbyła sią w lokalu klu- 
bowym krótka konferencja na temat: 
„dak organ:zować zgromadzenia poli- 
tyczne*, 

Kol. posłowi Waszkiewiczowi i kol. 
Kurkowi, za pouczające i jasne wywody 
na wiecu i konferencji składamy staros 
polskie: „Bóg zapłać!” 7 


Konstantynowiacy. 
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Robotnicy popieraj- 
cie pismo „Praca. 
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Rocznica zwycięstwa nad 
Wisłą, 


Onegdaj, w dniu 15 sierpnia, jako 
w rocznicę wiekopomnego zwycięstwa 
oręża polskiego na Wisłą — odbyła się 
w mieście naszem uroczystość wojsk0- 
wa i kościelna. 

W świątyniach katolickich odbyły 
się przed południem uroczyste nabożeń- 
stwa z wystawieniam Przenajświętszego 
Sakramentu i s odópiewaniem Te Deuun. 
Po południu w kościele Najświętszej 
Marji Panny na Sterem Mieście odbyła 
się uroczysta procesja. Równieź z koś- 
cioła św. Józafa wyruszyła procesja na 
Stary Cmentarz katolicki. 

Pozatem rano o godz. 10 na placu 
Hallera odbyła się uroczysta Msza po: 
łowa, na stórej obecni byli przedstawi- 
ciele władz wojskowych 1 cywilnych. 
Po Mszy nastąpiła defilada oddziałów 
wojskowych wobeo przedstawicieli władz 
wojskowych. 

Po połuduiu odbyły się zawody 
sportowe na boisku wojskowem. 


+ jm 
Kącikiem. 
„Skromna* pensyjka, 


Członkowie Rady Nadzorczej tows- 
rzystwa polsko-francuskiego na G. Sląsku 
którego zadaniem jest eksploatacja ko- 
palni rządowych, pobierają pensję w fran- 
kach o niebywałej wysokości. Przewalu- 
towaua ezyni ona łącznie 300  miljonów 
mk. m esięcznie, 

Do tych „głodusów* należy również 
p. Korfanty. Dostaje cn tylko 20,000 lian. 
czyli 10,000,000 mkp. miesięcznie. 

Taki człowiek śmiał sięgnąć po naj- 
wyższe w Polsce stanowisko, Widocznie 
było mu sa mało. Nicdosyć zarobił jako 
komisatz na kopalniach rządowych. Taki 
człowiek ma za co uprawiać dla siebie 
reklamę osobistąl 

Skoro zima nadejdzie, a przy place- 
niu węgla ślepia ci na wierzch wychodzić 
będą robotniku, to wiesz komu to za 
wdzięczasaił To będziesz wiedział, do czy- 
je) kieszeni twój ciężko zapracoc ny 
grosz będzie spływał. 

Spamiętaj to sobieł 


Sprawy robotnicze. 


W sprawie żądań w prza- 
myśle włóknistym. 


Jak już donosiliśmy, związki za- 
wodowe wystąpiły do pracodawców z 
żądaniem podwyższenia płac o 5) proc, 
oraz ostatecznego podpisania umowy 
głównej i unormowania cenników. W 
sprawie tej inspektor pracy zwrócił się 
telegraficznie do ministra pracy p. Da< 
rowskiego z prośbą o wskazówki, celem 
niedopuszczenia do ostateczności i wy- 
wołania be:.robocia. Równocześnie in- 
spektor pracy odbył konferencją z przed- 
stawicielami wielkiego przemysłu. bip 


Echa strajku w Bielsku. 


W związku z trwającym w Bielsku 
Cicszyńskim strajku w przemyśle włó- 
kienniczym i metalowym — inspektor 
pracy okr. łódzkiego, p. Wojtkiewicz, o- 
trzymał telefoniczne polecenie p. min. 
pracy udania się do Bielska celem likwi- 
dacji zatargu. Jak się dowiadujemy p. 
insp. Wojtkiewicz wyjechał już w dniu 
wczorajszym do Bielska. 


Strajk w fabryce Texton. 


W fabryce Gajdzińskiego i S-ka 
„Texton*, Zgierska 69, został ogłoszony 
ogólny strajk. Powodem strajku, jest 
żądanie pracowników podwyższenia płac 
o 20 proc. od stawek z dnia 8 go lipca 
roku bież. lot 


Żądania pracowników rzeź» 
ni bałuokiej, 


W rzeźni bałuckiej wybuchł strajk 
na tle ekonomicznym. W związku 3% 
tem odbyła się konferencja, na której 
postanowiono zwrócić się do inspektora 
pracy 4 prośbą o interwencją. W ocze- 
kiwaniu skutków tej akcji pracownicy 
od wczoraj południa przystąpili do 
DTACY. bip 
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Płace rsbatników roluych 
w Poznańskiem. 


Endecki „Kurjer Poznański“ pó* 
daje: 

„Jak wiadomo, producenci rolał 
zgodzili się na 50 proc. podwyżki płać 
gotówkowych, w myśl orzeczenia ko- 
misji rozjemozej. 

Po uwzględnieniu tej podwyżki 
płace przedstawiają się następująco: 
płaca ręczrniaka w gotówce kwartalnie 
wynosi 9,075 mk., płaca fornala, skota- 
rza i straży kwartalnie wynosi 10,72% 
mk., płaca dzienna chałupników w sierp” 
riu 1.245 mk., we wrześniu 1,065 mka 
płaca zaciążników | kategorji 150 mku 
li kat. 226 mk., HI kat. 286 mk. IY 
kat 420 mk. 

Prócz wypłat w gotówce robotnicy 
rolni pobierają deputat w naturze: 
I tak ręcznlak otrzymuje rocznio: 21 
centuarów żyta, 6 centnarów jączmieniś 
8 centnary pszenicy, 2 centnary grochu 
6) centnarów ziemniaków. Prócz tego 
otrzymuje do użytkowania 1 morgą roli, 


80 prątów kapuśnika, utrzymanie 1 kroó* 4 
"wy, mieszkanie i opał. 


„Deputat chałupnika wynosi: 8 conte 
narów żyta, 2 contnary jęczmienia, £ 
centnar grochu, 1 centnar pszenicy, | 
morga roli, 2 wolne furmanki. 


Jeszcza w sprawie 
Ogniska Zalogowego. 


Otrzymujemy w sprawie sprzedaży 
Ogniska Zułogowego list następujący 
który w imię zasady „andiatur et alters 
pars“ umieszczamy: 

W związku ze sprostówaniem włudź 
wojskowych, ogłoszonem we wszystkich 
dziennikach łódzkich z dnia 15 sierpnia 
r. b, w którem zaznaczono, jakobym 
wprowadził władze wojskowe w błąd, 
odnośnie do sprzedaży inwentarza (ł04 
spody Zołnierskiej przy ul. Przejazd 1 
pp. Majchrzakowi i Gerbichowi, wyjań* 
niam, że sprostowanie to, gdy chodzi v 
moją osobę, jako niezgodne z prawdą 
wprowadza w bląd opinję publiczną. W 
dodatku składanie winy na moją osobą 
dest czczym wymysłem i chącią pozbycia 
się vdpowiedzialności. 

Zarząd Hurtowni w osobach pp. 
kpt. Skąpskiego, por. Urbanowskiego Í 
ppr. Balcerzaka, nie zawarł tranzakoji na 
podstawie mylnych informacji Jak poda- 
no w dziennikach, gdyż o całokształcie 
sprawy był dokłaanie obzuujmiony, co 
stwierdzają odnośne protokuły i kores- 
pondencje. 

Przedstawiciel M. 5. Wojsk. wraz 
z Zarządem Hurtowni O. K. Ł. sprawą 
sprzedaży szczegółowo zreferowaną, jako 
konkretny wniosek, przedłożyli Dowódz- 
twu O. K. 1V. do zatwierdzenia, który to 
wniosek został przez wyżej wspomniane 
D-two zatwierdzony w dniu 8 sierpnia 
b. r., na co posiadam dowód (protokuł 
posiedzenia Zarządu Hurtowni z dn. 7. 
VIII. b. r.). 

Zawieszenie mnie w czynnościach 
służbowych, jak w punkcie 3 sprostowa= 
nia nadmieniono, dotychczas nie jest mł 
wiadome. Na moje twierdzenie i obronę 
mam rcjentalnic uwierzytelnione akta, 
dotyczące powyższej sprawy w 14 za- 
łącznikach. 

(—) J. Marcinowski. 


ovela 
Şaramuszki. 
Przed wyborami, 


Konferencje, odczyt, wiece 

1 uczone pogadanki, 

Szepty w kątach, targi, hece, 
Obiecanki i cacanki, 

Tamten program piękny pisze, 
Ten do sass, ów do lasa, 

Tu afisze, tam afisze, 

Podrożała już kielbasa; 

l co gorsza, wielkie nieba 
Zapas cukru już wymiera, 
Niema mięsa, niema chleba, 
Kupiec na coś fundu$z zbiera, 
Zakazane jakieś gęby 

Wnaoszą zamęt wśród liderów, 
Ten wybite ma już zęby, 
Tamten zapas rewolwerów, ; 
Kto ma zamiar siedzieć w sejmię, 
Zatuszował wszelkie zbrodnie, 
Wszystkim kłania się uprzejmie, 
Postrzepione ucsi spodnia 
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